PRERUMERATAM a 


Miesięcznie Mk, 4.50. Kwartalnie Mk. 15.50. Za edno- 


szenie doplaca się 50 fen. miesięcznie, 


Prenumerata przez pocztę miesięcznie Mk. 050, Kwem 


talnie 16.50. 


Cena numeru pojedyńczego 30 fen. 


Tól, Poniedziałek, 17 lutego 1919 r. 


Redakcja i Administracja w Łodzi: 
| Piotrkowska 106. ` 


Telefon (99. 


R <> TTW 


OGŁOSZENIA: 

Zwyczajne: 65 fen, za wiersz petitowy fednoszpaltowy (ne 
stronie sześć szpalt), 

Drobne: 10 fen, za wyraz, unjmniej 1.00 Mk, 

Nadesłane: przed tekstem 2 Mk. w tekście 2.50 fen, po te 


kacie 1.50 fen, za wiersz petltowy: (atr, 4 Szp.). 
Nekrologi: 1,— Mk. za wiersz petltowy (slr. 4 gap.) 
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URZĄD POŻYCZEK PAŃSTWOWYCH i SKARBU NARODOWEGO 


WARSZAWA — Marszałkowska 154, 


przyjmuje wpłaty na 


polską pożyczkę Państwową. 


w markach, koronach i rublach, 


oraz ofiary na 


SKARB NARODOWY. 


Sprzedaż asygnat w walucie rosyjskiej (rublach) odbywa się wyłą- 
cznie za ruble carskie, posiadające stempel obowiązujący w dniu 81-ym 
grudnia 1916 roku, a to za banknoty 500, 100 i 25 rublowe bez ogra- 

_ niezenia, za banknoty niższe tylko do wysokości 5 proc. łącznej sumy 


sprzedażnej; ponad 5 proc. banknoty te mogą być przyjmowane, tylko ' 
1802 


0 ile rozchodzi się o niezbędne wyrównania. 


Robota SŠazonowa. 


Jakkolwiek Rosja carska mpadła, to 
jednak widmo jej nie przestało błąkać 
się w polityce międzynarodowej. Zbyt 
wiele znaczą niedawne wspomnienia i ca- 
łowiekowe tradycje, zbyt wielką mają wa- 
gę stosuuki osobiste, największe jednak 
znaczenie posiadają interesy, które szu- 
kają zaspokojenia i gwarancji, upatrując 
je w restytucji monarchji rosyjskiej. 

Wiadomości z Paryża barizo często 
wspominają 0 Sazonowie, który dziala 
tam w imieniu dwóch republik rosyjskich, 
syberyjskiej i dońskiej, W gruncie rzeczy 
dziala on w imieniu Rosji carskiej, która 
przestala istnieć, jako fakt, ale nie prze= 
stała być pojęciem, Zbyt długo była ona 
jedną z najważniejszych podstaw polityki 
międzynarodowej, zbyt mocno Zżyci są z 


‘miem dzisiejsi jej kierownicy, aby można | 


było uspakajać aig tem, 
prawia czystą metafizykę polityczną, że 
w stosusku do demiurgów politycznych 
w Paryżudziała tylko na prawach starego 
znajomego, 

Są dwa stałe punkty, na których musi 
opierać się wszelkie myślenie polityczne o 
Rosji. Jeden stanowi przekonanie, że olbrzy- 
mim obszarem między Dźwiną Zachodnią a 
Kamczatką nie można lepiej administrować, 
niż łącząc go w całość państwową. Drugim 
zaś jest niewątpliwie słuszne przekonanie, że 
regime Trockiego i Lenina nie może mieć 
warunków trwałości, że prędzej, czy później 
ustąpi on miejsca nowej formie. W państwie 
zaś tak olbrzymiem, jak Rosja, z ludnością 
rzadko rozsiędloną i w dziewięciu dziesiątych 
rolniczą, najpożyteczniejszą może być forma 
monarchiczna, 

Jeżeli na tych dwóch punktach Sazo- 
uow opiera swoje argumenty w Paryżu, to 
byłoby lekkomyślnością i zaślepieniem przy- 
puszczać, że nie jest siuchany, że argumenty 
jego trafiają w próżnię, 

Jest bewiem jeszcze coś trzeciego, co 
wszystkich kierowników polityki globu ziem- 
skiego w problemie rosyjskim najbarpziej in- 
teresuje. Jest to mianowicie kwestia równo- 
wagi sił nie tylko w Europie, lecz przede- 
wszystkiem w — Azji. Rosja ijej przyszłość 
stanowi bowiem problem zasadniczy polityki 
azjatyckiej w stopniu jeszcze wrźszyjn, niż 


że $azonow u» » 


o m AE PO NN 


europejskiej. Jest zaś faktem oczywistym, 
że problem Rosji azjatyckiej nie może być 
rozwiązany w jakikolwiek sposób trwały i 
celowy bez równoczesnero rozwiązania pro- 
biemu Rosji europejskiej. 

Równowaga polityki europejskiej zo- 
stała zniszczona, ale na korzyść tych, 
którzy są zwycięzcami, Byloby też pró- 
żnem pesąllzać ich o zamiar odbudowania 
toj równowagi wbrew swoim własnym in- 
teresom, 

Inaczej jednak ma się rzecz w Azii. 
Tam równowaga sił została dopiero za 
chwiana i to na niekorzyść zwycięzców 
europejskich, 

Tam tryumfatorką jest Japonja. Za 
równo absolutny jak i relatywny wzrost 
jej sił jest w ciqgu wojny i wskutek woj- 
ny ogromny. Nigdy nie była ona bardziej 
przygotowana do spełnienia swego naj- 
dumniejszego marzenia—objęcia przewod- 
nictwa rasy żóltej, W praktyce znaczy to 
hezemonja nad Chinami, uruchomienia 
straszliwej masy ludzkiej wschodniej Azji, 
polityczno-militarne jej zorganizowane i 
skupienie takiej siły, która prędzej czy 
później musi szukać wyładowania w dą- 
żenia do hezemonji nad światem, 

W chwili, kiedy Japonja umocni i 
rozszerzy swoje wpływy na kontynencie 
azjatyckim, ani Ameryka sni Anelja nie 
będą moceły skutecznie przeciwdziałać jej 
dążeniom do hegemonji nad tym najstar- 
szym kontynentem, Przeciwdziałać im 
mogłoby tylko mocarstwo azjatyckie kon- 
tynentalne, reprezeniujące obronne inte- 
resy białej rasy w stosunku do ekspan 
zji rasy żółtej. Takiem mocarstwem mo* 
że być tylko odbudowana Rosja. 

Wszystko to są fakty oczywiste. 
Niepodobna, aby odpowiedzialni kierow- 
nicy polityki Światowej nie znali ich i 
ich konsekwencyj nieucironnych, Fakt; 
te stanowią też podstawę działania Se- 
zonowa, Izwólskiego 1 wszystkich innyci: 
bawiących w Paryżu przedslawicieli „an- 
cien regimeu* rosyjskiego. Jeszcze rar 
potrzeba ostrzedz polityków polskich 
przed zludzeniem, jakby ci wczorajsi dyk- 
tatorzy Paryża i jego polityki siedzieli 
tam dzisiaj tylko w charakterze — pie: 
czeniarzy... 

Polityka Wilhelma II, popełniła ten 
zasadniczy błąd z punktu widzenia inte= 
resów rozgromionego imperjalizmu nie- 
mieckieqgo, że zwichnola i zarzuciła myśl 


z zżY 


Akademji Franeuskiej 


Bismarka! aby nigdy niedopaścić do wy» 
kopania przepasci między Niemcami a 
Rosją. Zatrzymano w Berlinie myśl Bis- 
marka, słormołowaną w roku 1876 w 
Warcinie, kiedy odpowiadał Aleksandrowi 
JI, że nie dopuści do rozbicia Austji, ala 
zaprzepaszczono drogą myśl żelaznego 
kanclerza, która tkwiła w jego reaseku- 
racyjnym układzie z Rosją 

| W konsekwentnym rozwojn dopro- 
wadziło to do tego błędu, że podczas zja- 
zdu w Poczdamie tego samego Sazanowa 
z Buelowem w r. 1909, gabinet berliński 
nie dał zapewnienia Rosji, że mając do 
e między nią a Austrją, wybierze 

osj 2. 

W r. 1907 był Witte na posłuchaniu a 
Wilhelma. Wówczas przedłożył mu' plan 
antyangielski, polegający na tem, że Rosja, 
Niemcy i Francja zawierają sojusz na za- 
sadzie podzialu wpływów, skierowany przeciw 
An'lji. Warunkiem był — rozbiór Austrji, 
czyli uznanie hegemonji Rosji na Bałkanach 
i oddanie jej Konstantynopola. Marzenia 
bagdadzkie Berlina spowodowały wówozas 
odrzucenie tego planu. 
postanowiła konserwować Austryją i bronić 
jej, jako pomostu do Azji i Mezopotamii dla 
siebie, 

Wyobraźmy sobie jednak, że w Berlinie 
rządzi dalej trzeźwy i ostry realizm Bis- 
marcka, że. nie gonią tam za fantomem 
mezopotamskim, lecz budują systematycznie 
cegła za cegłą. Wówczas propozycja Wittego 
zostaje przyjętą. 

Na gruzach Austrji lokują sią dwie 
potencje : niemiecka i rosyjska, które, oparte 
o siebie plecami, dzierżą losy świata w 
ręku. W świetle doświadczeń zakończonej 
teraz wojny światowej, niechaj sobie ktoś 
spróbuje wyobrazić koalicję, któraby była w 
stanie zrównoważyć potęgę sojuszu niemiecko- 
rosyjskiego. 

A jednak leżało to w logice rzeczy, 
Jaskrawe naruszenie tej logiki przyprawilo 
Niemcy o katastrofą, ale także i Rosję. Stąd 
wniosek naturalny, że zarówno Niemcy jak 

' Rosja boda starały sią błąd ten w  przysz- 

|łości naprawić. Wzajemne ciążenie, jakie 

' okazują ka sobie obie republiki, rosyjska so- 

| wiecką i niemiecka, jest wyraźną zapowie- 
dzią tego dążenia. Jest zaś rzeczą zupelnie 
drugorzędną, czy bląd dwóch monarchji nas 

| prawią dwie re; ubliki, czy też znowu jakieś 
nowa monarchja odbudowana, A druga jako 
republika utrwalona. 

Niebezpieczeństwo połączenia się Nie- 

i miec i Rosji w przyszłości celem wspólnego 
| powetowania sobie poniesionych strat, jest 
| bardzo wielkie i bardzo oczywiste. Oto drugi 
kolczan, z którego Sazonow może w dowol- 
| nej ilości czerpać swoje strzały... 
| Polskazagraniczna polityka nie może 
| » oczu spuszczać tej sazonowskiej roboty. 
| Bo przecież w ostatniej instancji los Polski 
zależy od tego, co stanie sią z Rosją, Wszel- 
kie złudzenia w tej mierze mogą okazać si 
xgubnemi dla naszej przyszłości. 
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| Konferencja pokoj iwa. 


0 


„times“ z dnia 25.1 w artykule „Im- ! 


prowed Outlock* omawia znaną decyzję 
konferencji z dnia 22.1 co do zaproszenia 
bolszewików na konferencję pokojową na 
wyspach Marmana, która jak wiadomó 
wywołała ogólne zdumienie i spotkała się 


sensacyjnego ki 


podług inscenizacji członka 


Polityka berlińska | 
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js ostrą krytyką w prasie francuskiej, 
„Co se 
B= 


„Times“ pisze oo następuje: 
tyczy Rosji, sytuacją się wyjaśnia. 
wet krytycyzm prasy francuskiej złagod= 
nial od dziś rano pod wpływem wiado- 
mości, że konferencją na morza Marmara 
odbędzie się pod patronatem Wilsona, a, 
w przeszłości zwykle bieg wypadków 
przekonywał, że prez, Wilson dokładnie 
zdawał sobie sprawę z powodów wojny. 
Nikt nie jest pewnym, że akcja Ko- 
allcyjna powiedzie się, Są wszelkie dane, 
do przypuszczania, że bolszewiey przyjmą 
zaproszenie, Przy wszystkich terorach 
nastaje chwila, że staje sią rzeczą jasną, 


że teror nie może nadal być podstawą 
rządo. Chwila ta zdaniem wielu nie może 
być daleką dla Rosji, Inne rządy w Ro= 
sji nie mogą, jak tu areumentnją z lekkim 
sercem odrzucać propozycji uczynionej 
im przez mocarstwa, od pomocy których 
zależy ona do pewnego stopnia poniewaź 
odmowa postawiłaby ich w bardzo nie= 
wygodnej (awkward 
pinji wszechświatowej- Argumenty, które 


i puje: Pewne części starego imperjum 
| rosyjskiego takie jak Polska, mają we- 
| dag opinji koalieji prawo do wiepodlo= 
| ałości(emitlet toindependence), Jest rzeczą 
| jasną, że nie możemy pozwolić, aby zo- 
| stały one opanowane (overhehned), że my 
musimy poprzeć ich wszystkiemi środka- 
mi, któremi rozporządzemy. 

SĄ jeszcze inne mniej lub więcej 
niestale rządy jak ukraińskie, które wszy= 
stkie domasają się prawa reprezentowa- 
nia Rosji i żądają pomocy od całej koa- 
lieji zarówno w ludziach jak i w materjale, 
niektóre % nich nietyle celem zdobycia 
niepodległości, ale w celu aby ich 
sprawa wygrała (cause prewai) w walce 
która jest właściwie wojną domową, ma- 
i jaca bardzo skomplikowany charakter, 
Ekspedycje koalicyjne, gdyby nawet były 
możliwemi byłyby interwencją o czysto 
rosyjskie sprawy 1 byłymi vsprawiedli= 
| wionemi tylko w tym wypadka, gdyby 
| wszystkie Środkie były przedtem zasto< 
| sowane, aby zapobiedz rozs”erzenia Się 
| klęski bolszewizmu na caly organizm 
Europy. Jasną jest rzeczą, że aby jaka- 
kolwiek interwencja była skuteczną mu: 
sialaby być przeprowadzoną zuacznemi 
silami — wojskowemi. 
moglibyśmy otrzymać te siły? 

è Opinja publiczna w Ameryce wyraź- 
nie przeciwstawia sią wysyłaniu ludzi w 
podobnym celu. Włochom nie można 
tego nawet proponować i każdy ktokoi- 
wiok zna choć trochę peogratję nie może 
spodziewać się, aby dominja mogly des 
starczyć odpowiedniego kontygensu. Cały 
| eiężar s;adł by na barki Francji i Anglji, 
n byłby om nie lekki, ponieważ przywró- 
enie porządku w Rosji byłoby prawdo- 
'odobnie długą operacją, Gizie możuaby 
„naleźć ministra finansów, któryby zech- 
ciat domagać się podwyższenia podatków 
dla celu, który płacący podatki pojmo 
| wałby jako pomaganie Rosjanom dla 
zdecydowania się 
cheą oni pozostawać? 


które wpłynęły na decyzję- mocarstw. 
Jest ona otwafią dla krytyki w wielu 
punktach i rzeczywiście wywolała gwałe 


skiej i rosjan zamieszkałych w Paryżu 


sytuscji, wobec Oe) 


spowodowały jednogłośną decyzją co do, 
Rosji, mogą być streszczone jak nastę. 


Skąd zapjtujemy 


pod jaką rzeczpospolitą 


To jest próba ustalenia arguinentów, 


| towne protestysze strony prasy francu- 


Socjaliści rewolucyjni wydali dokn- 
ment napisany przez p. Rusanowa i pana 
Suchomlinowa, w którym radośnie witają 
decyzję konferencji i wyrażają na zieję, 
że międzynarodowy ruch «socjalistyczny 
będzie reprezentowany na konferencji pa 
mórzn Marmara. Ułożyli «oni listę rzą- 
dów, które faktycznie wykonywnją lub 
usiłują wykonywać pone lub mili- 
tarną władzę, 

Podczas kiedy te wielkie sprawy 
były głównym przedmiotem obrad dele- 
gacji, male narody oczywiście zaczęły się 
miecierjliwić, „Jeżeli lisa n»rodów ma 
być czemś w rótizaju tej konferencji, 0- 
świadczył wczoraj dolegat jednego z ma- 
łych państw, to nie możemy mieć z nimi 
do czynienia. Nie możemy powierzać na- 
szej przyszlości conclave reprezentantów 
wielkich mocarstw, na których nie bę- 
dziemy mieli żadnego głosu. Jutrzejsze 
posiedzenie konie rencji może zadość u- 
ezynić tym uczuciom. 

Przedstawiciele rządu ukraińskiego 
w Paryżu oświadczają, że w żadnym ra- 
sie nie przyjmą zaproszenia na konferen- 
cję. Ukraina — oświadczają oni — jest 
obecnie państwem niepodlegdem, która 
jest nie stopie wojennej z bolszewikami, 
nie przyjmie udziału w żadnych rokowa- 
piach; do których owi bedi 'dopuszczeni. 
Podotne poglądy są wypowiadane przez 
przedstawicieli rządu esiońskiego. Estoń- 
eżycy — mówią oni — brosią swego kraju 
przed bandytami, którzy sami nazywają 
Bię bolszewikami i nie mogą się zgodzić 
na spotkanie się z nimi na konferencji. 


Pomiędzy delegatami czeskiemi pa- 
nuja obawa, że propozycja tej kouferencji 
może wywrzeć fatalny wpływ zarówno w 
Czechach, gdzie stopniowo nastąpiła kon- 
solidacja przeciwko avitacji bolszewickiej 
iua Syberji, gizio 50 tysięcy Czech'- 
Słowaków peltrzymuje sily porządku 
(forees of osiier), Wielkie zdumienie wy- 
wołalo to, że podobna decyzja została 
przeusięwzięta bez naradzenia się z wla- 
dzami Czecho-slowackiemi po tych zia- 
szuych usinsach, które armja czecho-sło- 
maoka wyświadczyła sprawie koalicji, 


s „Strzelcy“ paryscy, 


—— 


„ Jeden z najdowcipniejszych kroni- 
karzy paryskich, opisuje z gorzkim hu- 
morem, nową wojeuną plagę, która spa- 
dła na Paryż wraz z kongresem pokojo- 
wym, a którą jest pasek-na dorożki, lin- 
haterami akcji są strzelcy paryscy, któ- 
rych jednak nie trzobą brać za jedno z 
dzielnymi wasalami ż okopów. Strzelec 
w Paryżu jest to ogobnik, którego jelly- 
ną powiunością jest wystawianie przed 
bramą hotelu, w oczekiwaniu zleceń, ja- 
kie mu dać mogą bawrący przejazdem tu- 
ryści, ze szczególnem uwzzylęlnieniem 
egzotycznych cudzoziemców, Każdy sza- 
nujący się batel mysi mieć swero strzel- 
ea w odpowiednim kostjumie, który jest 
istnem fachowcem „do wszystkiego, i 0- 
statnią instancją dla cudzoziemców. Otóż 
strzelcy ci wraz z rozpoczęciem kongresu, 
zdołali porozumieć się w jakiś dziwny i 
tajemniczy sposób z wożnicami i szofera» 
mi i witworzyli rodzaj monopolu na kon- 
ną.i benzynową lokomocję, Wychodzisz 4 
naprzykład z teatru wśród Śnieżnej za- 
wiei lub ulewiego deszczu i pragniesz 
przenieść się w dorożce lub w 8AINOCH0- 
dzie do odległevo mieszkania, lub równie 
odległej restauracji, której jesteś stałym 
gościem i gdzie oczekuje cię zarezerwo- 
wany stolik i zamówiona kolacja. Dorożki 
stcją rządem i niema wcale natloku, z 
fdruziej strony sapią i dyszą gotowe do 
odejścia samochody. 


Pełen najlepszej myśli AA ręką 
Ba pierwszego z brzegu  Zachecasz go 
głósem, lecz człowiek ten widocznie ska 
mieniał lub ovłuchł i odpowiada Jowiszo« 
wem milczeniem na wszystkig twe wez: 
wania. Chcesz wskoczyć mimo to do 
środka, lecz w tejże chwili wstępuje już | 
za stopnie kto inny wspierany uprzejmem | 
raniieniem sirzelca, lunym razem niema 
wcale derożek, samochody znikły bez śla- 
du, a tylko przed teatrem lub restauracją 
wyrasta jak z pad ziemi nieuchronny 
strzelec. 


Parę słów zamienionych w cichości 
s tym wszechmochym czlowiekiem wy- 
starcza, by zmienić sytuację w czarodziej- 
ski prawoziwie sposób. Na pustym placu 
ukazuje się jedna i druga dorażka, jeden 
ło drugi samochód i powoli metodycznie 
Wybiera uprzywilejowanych, by ich za- 
wieść na miejsce pizeznaczenia, Mógłby 
spirawizie i rózenny paryżanin wdać s ę 
w uklady ze strzeleem i nie obrą mu jest 
kabalistyka z cicha wymienionych zaklęć, 
leez, jak nasz feljetinista twierdzi, roz- 
nowa taka jest kosztem dziennego utrzy- 
“ania uwóch rodzin, co przy doliczeniu 
taksy za jazdę, przekracza absolutnie 
Gakres budzelu przeciętieso jaryżanina, 

W rezultacie cnozoziewiec korzysta 
8 przywileju dovożek i Samochodów, pod- 


| 
| 
| 
| 
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| 
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Poniedziałek, 


cza3 gdy rdzenny paryżanin, wlec się 
musi pieszo po blocie, mając za jedyuą 
osloną rvzpięty nad głową parasol, 


Komunikat posego tziai neteralneg 


z dnia 16 lutego. 
Litwa i Dialoruś. 


14 b. m. obini dowództwo nad stoją- 
cymi kolo Wolkowys:a polskimi oddzia- 
Jami general Waszkiewicz, 


Crupa gen. L'sowskiero. 


W Brześziu Litewskim znaleziono 
wielkie składy materjałów wybuchowych, 


Grupa gen. Rydza Śmigłe-o. 
Na północ od Povrycka potyczki pa- 
troli wywiadowczych, 


Galicja wschodnia: 
Grupa generała Romera. 


W czasie akcji na Przemyslów i Wól- 


ką Mazowiecką wzięto do niewoli 21 
jeńców. 


Grupa gen. Rozwadowskiego. 
Od rana ostrzeliwała intensywnie 
artylerja i miotacze min nasze pozycje 
w Sknilowie, Persenkówce i Kulparkowie. 
Pociski zapaliły zabudowania betoniarni 
miejskiej, Przy łunie pożaru o godz. 6-ej 
wieczorem wyszli ukraińcy ze swoich oko- 
pów i rozpoczęli atak na Persenkówkę. 
Zaporowy ogień naszej artylerji przerze- 
dził posuwające się ich linje naprzód, 
W ogniu piechoty i karabinów maszyno- 
wych zalamał sią zupełnie atak wroga. 
Nasze baterje szczególnie skutecznie o- 
strzeliwały nieprzyjacielkie rezerwy gro» 
małzące się na RBednarówce. Pociągi o- 
pancerzone ostrzeliwały nasze oddzialy 
w Porzeczu. Na innych odcinkach słaba 

dzialalność artyleryjska i wywiadowcza. 


Sląsk Cieszyński. 
Sytuacja bez zmiany, 


W zastępstwie szefa szłabn 
generalnego Haller, pułk. 


Przyjęcie miesta dla posłów, 
(BP AL Ty 
Warszawa, 16 lutego. 


Odbyt się tutaj raut wydany przez 
zarząd stolicy na cześć posłów sejmowych 
i misji ententy. Wygloszono mowy 0 zna- 
czeniu politycznem, Z rautu goście udali 
sią do opery, by uczestniczyć w uroczy” 
stym: przedstawieniu. 


Ljezl delegatów polskiego Wołynia, 


Warszawa, 16 lutego. 
(P. A. T.) 


W uzupełnieniu podanych swero 

czasu wiadomości o pierwszym zjeździe 
wybranych przedstawicieli lulności pol- 
skiej na Wołyniu otrzymaja PAT od ucze- 
i stników tego zjazdu nastopujące szcze= 
góly: Pierwszy zjazd wybranych przedsta- 
wicieli Indności pulskiej części Wołynia 
zajętej przez wojska polskie, który od- 
byl się we Włodzimierzu dnia 9 lutego r. 
b. powziął nastepujące uchwaly: 1) zwró- 
cić się do Sejmu polskiego w Warszawie 
z żądaniem przeprowadzenia wyborów do 
Sejmu ustawodawczego z zajętych przez 
wojska polskia t rytorjów Wałynia, któ- 
rych przyłączenia do Polski zjazl bezwa- 
runkowo się domaga; 2) Prawa narodo- 
wości ruskiej, mieszkającej w granicach 
Polski, winny być za:;waruntowane usta- 
wowo, podobnie jak tego domagać się na 
leży dla luiności polskiej pozostalej w 
granicach państwa ruskiero, Również dla 
ludności żydowskiej powinny być zazwa- 
rantowane prawa swobody obywatelskiej. 
8) Celen ochrony interesów pracujacero 
ludu wiejskiezo powinno być przeprowa- 
dzone uwłaszczenie kolonistów, CZYNSZO= 
winików osiadłych od SZeregu lat na ue 
rrawianych przez nich gruntach, 4) Wy- 
brać delegację złożoną z 9 osób, która 
uda się do Warszawy w celu przedsta- 
wienia Sejmowi ji rządowi zasadniczych 
postalatów ludności polskiej zajętej obec- 
nie czyści Wołynia oraz najważniejszych 
potrzeb gospodarczych i kulturalnych wy- 
wołanyeli zuiszczeniem sprawionyim przez 
4 Jalu wojłiy, 

W myśl powyższych rezolucji wy- 
brano delrezację z następującym skladem: 
Tadeusz Krzyżanowski 1 Stanislaw Ba- 
dzial z \\duozimierza, ks, Feliks Bwial- 
ski z Useiługą, Jan Twardowski z Oli- 
chowki, Michal Cudzalo z Wodzinka, Fran- 
ciszek Mogucik i Paweł, Telisz z davo- | 
dy la, Bronisław Surinasz z Bystra i Jan | 
Kune 2 Korytnicy, 

Piocz tego przyjęto jeszcze projekt 
wysłania depeszy Zee) da Sejmu, * 
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do Naczelnika Państwa, 
ministrów, paczen po odśniewaniu „Noże 
coś Polskę* wśród ustawieznych ol: rzy- 
wów na cześć Polski i wojska polskiego 
kiec zakończono, 


Halny hendel wolną, 


(P. A. T.) 


Paryż, 16 lutego. 


Jskr, Podsekretarjat stanu przy mi- 
nisterstwie wojny ovłasza, 12 haudel i trau- 
sport welny jest odtąd wolny, 


Uoto niemieckie čla Regil, 


(P. A. T.). 
Paryż, 16 lutego. 


Iskr. Depesza z Brukseli donosi, ża 
przybył tu z Kolonji specjalny pociqr z 
kilku miljonami zlota dla bauku narodo= 
wego w Belgji. 


Wojska litewskie Wein bolszewików. 
(P. A. T.) 
Paryż, 16 lutego. 


Iskr. Donoszą z Kowna: Litewskie 
biuro prasowe o”łasza w komunikacie szia- 
bu generalnego litewskiego: Wojska lite- 
wskie wypędziły z wielu miast bolszewi- 
ków, którzy stracjli wiele ludzi w zabi- 
tych i raunych. 


Wypadek z min. 


(P. AT); 
Lugdun, 16 Intego. 


do prezydentą 


Iskr. Przed podjeciem handln drocą | 


kolejową pomiędzy Brukselą a Mons po- 
stanowily władze wojskowe angielskie 
zbadać po raz ostatni most. Oficer an- 
gielski w towarzystwie Żolnierza, znalazł 
w moście miną zalożeną przez niemców 
Oficer chciał ją usunąć, lecz mina wybu- 
chla zabijając oficera i raniąc śmiertelare 
żolnierza, lilku robotników zostalo po- 
ważnie zranionych, W fundumeutach mo- 
stu znaleziono 2 inne miny, 


Niemieckie łodzie podwodne dla Japonii. 
(P. A. T.). 
Lugdun, 16 Iutego. 


Iskr. Eskadra japońska złożona z 6 
kontrtorpedowców i opancerzonego krążo: 
wnika Nischiu zatrzymała sią w Brest w 
niedzielą wieczerem. Okręty te konwo- 
jują 8 lodzie podwodne oddane marynar- 
ce japońskiej wedle postanowień ro- 
zejmu. 


Longhi Niemcy] 
(FACT) 
Berno Szwajcarskie, 16 lutego. 


Prasa paryska domaga się nadal na- 
łożenia na Niemey jak najostrzejszych 
warunków rozejmowych, Najdalej się po- 
suwa w tym kierunku Journal, którego 
Spraw ozdawca pisze: 

Polożenie nigdy nie było bardziej 
poważne, aniżeli teraz. Od warunków ro- 
zejmu zależy jego przedłużenie jako też 
utrzymanie pokoju. Mamy p'zed sobą 
przeciwnika, którego rząd ssłada się z 
imperjalistycznych socjalistów i centrow: 
ców ożywionych elęcią rewanżu. Rząd 
ten ma poparcie zgromadzenia narodowe- 
go, które jest niczem innem, jak tylko 
nowym wydaniem wojowuiczego sejmu 
rzeszy z roku 1014, 

Jak bardzo położenie jest poważne 
widać z tego, że rozwój nowej armji w 
Niemczech przybiera niepokojące rozmia- 
ry, przechodząc wszelkie nalzieje wiel- 
kiego sztabu generalnego, oraz ża 12 al- 
zatezyków, pozostających na slużbie tego 
sztabu, mialo otrzynać upoważnienie za- 
siadania w zgromadzeniu naróodo em. 

W podobnym duchu pisze cała prasa 
paryska, wskazując na zamiar rzeszy nies 
mieckiej gospodarczego zrujnowania Fran- 
cji. L'Howme Nbre uważa, że należy wy- 
rwać niemeom ostatnie pędy, a to razem 
z korzeniami, zanim im nowe zęby od- 
rosną, 

W pokojowym zrzeszenin swobod- 
nych narodów jest miejsce tylko dla ta- 
kich Niemiec. które ua teraz i na zawsze 
będą xozbrojane. 


Strajk w Presztarga. 


(P. A, TY 
Budapeszt, 16 Intero. 


Wiadomości, które nadeszły tutaj 
drorą okrężną, donoszą 0 szeroko rozpo- 
startym straj*u w Poszanin (Freszburen), 
jako demonstracja przeciw gwaltom czes 
kim. Nawet kawiarnie i restauracje oraz 
wszelkie publiczne zuklady rozrywkowe 
są zamkniete. 

W calych górnych Węorzech pracą 
stanęła, Czesi sprowadzili posiłki w sile 
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è nice tego państwa. 


Rr. 47, 


(Kresy nieszczęsne i Polskę 


RATUJMY! 


Polską Pożytzkę Państwową 


KUPUJMY! 


800, ludzi, Dzisiaj także urzędnicy i ro- 
botnicy, bqdący zwolennikami republiki’ 
czesko słowackiej oświadczyli, że przyłą- 
czają sią do ruchu strajkowego, 


Earbarzyństwa Czechów, 
ENTI 
Budapeszt, 16 lutego. 


Z Ungwaru donoszą drogą okrężną do 
węgierskiego biura korespondycyjnego, że 
czesi wyrzucili z lazuetów w Ungwarze 
12 ciężko rannych i chorych żołnierzy wę 

| gierskich oświadczając, że nie zajmują się 
pielęgnowaniem żolnierzy węgierskich. 


Sprawa Grecji 
PA. 1.) 
> Paryż, 16 lutego. 


Mayas mrzędowo: Komisja, której 
zlecono zba)anie spraw terytorjalnych, 
dotyczących Grecji, wybrała jednomsślnie 
przewodniczącym Józefa Cambon, Prace 
swe rozpocznie komisja od zbadania pre- 
teusji Grecji w sprawia Epiru. 


Batrnek dwuch miljardów. 
(EA, 35) 
Charków, 16 Intego. 


Iskr, W pierwszym towarzystwie wza- 
jomnego kredytu w Ostrowie zrabowali 
bandyci z sales deposit pieniądze i ko- 
satownošci na sume 2 miljardów rubli. — 
Podobno zabrano także wielo kosztownoe 
ści, uależącycu do rząlu Krasuuwa, 
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W dzienniku „Actualitó* gen. Fon- 
villo zamieszcza enluzjastyczny artykuł o 
Pulce. Przytoczywszy pokrótee dzieje 
rozbioru autor tak pisze: 

Przez póltora wieku ta zbrodnia pru- 
ska — pruska, ponieważ podżegaczem do 
niej bi} Hohenzollern — ciążyła uad su- 
mieniem Europy — i ciąży jeszcze w dab 
szym ciqątu, 

Kilkakrotnie czyniono nsilowania, 
eby ją naprawić. Ale to byly próby nie- 
prawe i fragmentyczne, Przytem nieudały 
się. Nie mogło być inaczej w Europie 
10 go wieku, 

Nawet gdyby odbudowa, obiecana 
16 sierpnia 1011 r. przez w. ks, Mikolaja 
zostala dokonana, wytworzyłoby się wów- 
czas tylko dzieło niezupełne. Niewątyli= 
wie Polska zawierałaby zabór rosyjski, 
austryjuceki i pruski, ale niewątpliwie od< 
cieloby od niej Litwę, Kurlaudję, Wo- 
łyń i Podole, ponieważ dom omano- 
wych mie zgodził by się na ich ustąe 
pienie. 

Dzisiaj sprawa polska wystąpiła në 
jaw w calej jasności w eulej swej pełnk 
Am Prusy, ant Austrja, ani Rosja nie mają 
już sposobu podniesienia glosu. Kongres 
ma swobodę ruchu, 

Od czasu kiedy znikła Polska, datu- 
ie się slanowisko, jakie zajęly Prusy w 


Europie. Sląsk, Poznańskie, Prusy Za- 
choduie, Prusy Wschodnie — to połous 
królestwa Prus. Otóż la poluwa — te 


dawna Polska, Rozbiór Polski był fun- 
damentem wielkości Prus odbulowa Pol- 
ski będzie głównem dzielem a iid s 
przeciwko Prusvm, 

Odbulowa Polski będzie również 
niezbędnym środkiem ostrożności prze 
ciwko zdobywaniu Rosji przez propaga 
dę niemiecką  Bolszewizm zakielkował 
w Niemczech. To jest groźba dzisiejsza 
lnna grożba może wylomić się julro, ta 
mianowicie, że Rosja, na trupie Zwycię- 
Żonego bolszewizmu, Rosja zgłońniała » 
zdezoryianizowana, może złożyć swe losy 
W ręce „"*enjusza organizacyjnego” swyci 
sąsiadów wautońskich. Odpareie tego po 
| Wójueto niebezpieczeństwa może być tyl 
| kw takie, żeby poimędzy meimcaim I reż 

SJan ami wanięściło się wielkie państwo, 
; poch rlzące ou koalieji, 

Ilistorja i etnogruija ekreślają 
10 jest Polska * 


pra- 


"Ry. 47. 


Penisdzfałek. 


17 łutera 1819 r. 
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19-70 wieku, która wraz z Wielkopolską 
i Malopolską zawierała w sobie Litwą 
j cześć tego, co teraz sią nazywa U- 
krainą. 

Jakkolwiek badź, o ila na to pozwoli 
poszanowanie prawa przyznanego naro- 
janm do stanowienia o sobie, nowa Pol- 
‘sia ma wrócie do swych granie z przed 
roku 1772. W każdym razie jest konie- 
cznym warunkiem, aby miała szeroki do- 
step przez Gdańsk do Baltyku, aby mo- 
gła swobodnie i bezpiecznie komuniko- 
wać się ze swymi sprzymierzeńcami na 
zachodzie, 

Jednem slowem trzeba, żeby Polska, 
która powstanie na kongresie była jak 
najsilniejszą. Trzeba fo uczynić, bo to 
jest sprawiedliwość, Trzeba to uczynić, 
aby walczyć z Prusactwem. Trzeba to u- 
czynić, aby zreorganizować Rosją. 

% Bismark mówił kiedyś: „O 'radzenie 
Orła Białego będzie śmiercią Oria Czar- ; 
nego“, Orzeł Czarny jest umierający. | 


| 
Oby to stało sią syguałem zmartwych- 
| 


| 
| 


O O W A R Z WA 


wstania Orla Dialego w calej jego po- 
tędze. 


ŁÓDZ. 


Wielkie wiece. 


amm 


Rezoltcja przeciwko polityce N. Z. R. w 
Paryżu. Potężna manilestacja. Popłoch 
śród tlumu. 


Wezoraj o godz. 2 po poł. w sali 
teatru Wielkiego, wypełnionej po brzegi, 
odbył się wielki wiec P.P.S. Zagaił wiec 
ob. Klimaszewski, proponując na przewod 
niczącego ob. liednarka, ten zaś ze swej 
strony zaprosił na asesorów obywateli 
Jasiaka, Mozanecką, Danielewicza, Ke- 
dzierskiego, Plóciennika, a na sekretarza 
ob, Klimaszewskiego, 

Pierwszy przemawiał poseł Napiór- 
kowski zaznaczając, iż w tej przełomowej 
chwili, jaką przeżywa dziś powstająca do 
powego życia Polska, najcięższe trudy 
spadają na barki robotnika. Fabrykant 
czeka na lepsze, pewne „jutro”, które 
dałoby mu gwarancję, iż ulokowany w 
przedsiębiorstwie kapiał, da mu należyty 
procent, pozwalający gromadzić majątek. 

Ważna sprawa uruchomienia prze- 
mysłu, staje przed Sejmem. Związek s0- 
zjalistów polskich, zgłosi na najuliższem 
s posiedzeń uchwałę, która głosi, iż Sejm 
musi zdecydować, czy fabrykanci otworzą 
fabryki, czy też zostauą ono upaństwo- 
kioto. 

Wówczas znajdziemy się również w 
trmdnych warunkach, gdyż musimy sobie 
gdać sprawę, iż zależni jesteśmy od kapi- 
łalistów zagranicznych, którzy przyślą 
pam wszystko, co do uruchomienia fabryk 
potrzebne będzie, ale za bardzo grube 
ceny i to płacone z góry. 

Narodowa demokracja, widząc, iż ro* 
botnik dzisiejszy wyzyskiwać się nie po- 
gwoli, i w obawie przed utratą tych beze 
cennych zdobyczy, obiecywala złote góry; 
była to wszakże jeno przedwyborcza blaga 
— rzucanie piaskiem w oczy, Pody sała 
ona haniebną zgodę na oddanie Sląska 
Cieszyńskiego czechom, gdyż obawiala 
nę przyłączenia tysięcy góruików—socja- 
listów do Państwa Polskiego, Narod. 
demokr. w jej polityce w Sejmie pomaga 
N. Z. R. On to oddał swe głosy podczas 
wyborów na marszalka kandydatowi en- 
deckremu, Trąmpczyńskiemu, popieranema 
rzez panów i szlachtę, 

Działalność w Sejmie zależeć będzie 
w dużej mierze od wyniku wyborów do 
Rady Miejskiej, Widzieliśmy, jaka biła 
gospodarka dotychczasowych cial komu- 
palnych, znajdujących się w rekach reak- 
ejonistów., Dziś Kada Miejska musi ode- 
prać iung rolę, Musi stanąć przedewszy 
stkiem w obronie iuteresów mas najszer- 
szych, t. j, mas robotniczych, Ludzie, 
ktorzy wejdą uo niej muszą być tacy, 
którzy nie zuradzą Sprawy tej (burzliwe 
oklaski). 

Drugi z kolei przemawiał ob, Szczer- 
kowski, poseł do Sejmu z Pabjanie. Ma 
lując grozę obecnego położenia Polski, 
ŝcierania się różnych prądów, kładzie na- 
cisk na wielkie zadanie |'.P.S. przy uświa- 
damianiu klasy robotniczej. Następnie 
przedstawili te wszystkie braki, które mu- 
szą znikuąć z gospodarki municipalnej, 
oraz te zasania, które dla dobra ogólu 
muszą być przejrowadzone, Do nich na- 
leżą — szkolnictwo powszechne, przymu- 
Bowo i bezyłalne, odpowiednio postawio- 
be szyituluietwo, ubezpieczenie na starość 
i od kaleciwa. To wszystko przeprowa- 
dzić może jeno Rada Miejska, która znaj- 
duwać się będzie pod wyły wem robotników, 

Potew przemawiał ob, radny Kaflauke, 
W tresciwem przemówieniu, zobrazował 
powca kouieczne potrzeby miasta. Tylko 
pzy zmianie systemu gospo arki miej- 
Boicj, Uuużą Się ouo OSlą:uĄąć, trzepro” j 
madźcuie ich leży pizedewszysikiem w | 


jw Sejmie Ustawodawczym mogą zasiadać 
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interesie mas nsajszerszych. Do jednych 
z pierwszych zadań należeć bedzie amia- | 
stowienie elektrowni, gazowni, tramwajów, į 
wprowadzenie ubezpieczenia robutników ; 
itd. 

Następnie przemawiali jeszcze ob. | 
Seidel (romanista), poruszając sprawę bez- | 
robotnych i nawołujące zeromadzonych do | 
przyłączenia sią do demonstracji, którą 
urządzą uczestuicy dziewięciu wieców. 

Po krótkich przemówiemach ob. Pnd- 
Jarza i Zasłoby, ob. Plócienmk odczytał | 
następującą rezolucję, jelnogłośnie przy- j 
jętą: i 

„Zebrani na wiecu P,P.Ś, w dniu 15 
lutego r.b., piętnują haniebną politykę 
Naczelnego Komitetu Narodowe?o w Pa- 
rożu, który frymarczy ziemią Polską i 
sprzedaje czechom sąsk Cieszyński. Zo- 
brani z calym naciskiem podkreś ają, że 

| 


jedynie wybrani przez głosowanie po- 
wszechne ludności, dlatego zebrani przy= 
rzekają poparcie bezwzględne związkawi 
polskich posłów socjalistycznych, którzy 
przeciwstawiają się wprowadzeniu do Sej- 
mu 80 mianowańców endeckich z Poznań- 
skiego, Zebrani żąlają od posłów socja- 
listycznych energicznej akcji w celu uru- 
chomienia przemyslu, unarodowienia fa- 
bryk, niesieuia natychmiastowej bezpo- 
średniej pomocy szeiokim rzeszom bezro- 
botnych. Zebrani gotowi są akcję posłów 
socjalistycznych poprzeć wszelkimi silami, 
oraz postanawiają przy wyborach do Kady 
Miejskiej głosować jedynie na listę PPS., 
t.j. na listę numer I-szy*. 


Jak zapowiadano, w dniu wczorajszym, 
zgodnie z postanowieniem Wydziału Wyko- 
nawczego Rady Robutniczej, odbył się sze- 
reg wieców bezrobotnych, poczem urządzone 
olbrzymią manifestacją pod hasłem „Pracy i 
chleba“, 

Ulicą Piotrkowską z obu stron podąży- 
ły tysiączne pochody uczestników wieców, 
między iunemi także z wieców P. P, S, z 
samego teatru Wielkiego podążyło około 8 
tysięcy osób. Razem liczbę uczestników de= 
monstracji obliczają z górą na 80,000 ludzi, 

Na czele pochodów niesiono plakaty z 
napisami: „l'racy i chleba“, „tanich miesz- 
kañ dla robotników“, „bezpłatnych mieszkań 
dla bezrobotnych, „uruchomienia robót pu- 
blicznych*, „uwolnienia aresztowanych dele- 
gatów robotniczych“ i t. p. 

Okolo godz. 4 po poł. pochody w naj- 
lepszym porządku przeszły ul. Zieloną do Alei 
Kościuszki, gdzie zaległy przestrzeń pomię- 
dzy prezydjum policji a komisarjatem lu- 
owym. i 
Delegaci demonstrantów udali sią do | 
komisarza ludowego, ob. Rżewskiego, przed- | 
stawiając mu postulaty bezrobotnych. 
Komisarz ludowy zapewnił delegatów, 
iż zawsze stoi na stanowisku obrony intere- 
sów klusy pracującej; czyni wszystko, aby te 
żądania, które są słuszne, znalazly swe za- 
dosy ćuczynienie. 

Z balkona komisariatu przemawiali na- 
stępnie z pośród delegatów do zebranych ob. 
Zakrzewski, Kięmensiewicz, Pudlarz i Lich- 
teustein. 

W czasie tym zaszedł incydent, mogą- | 
cy mieć nader smutne następstwa ze wzglę- 
du na możliwości popłochu wielotysięcznego 
tlumu, spowodowany karygodną lekkomyśl- 
nością młodzika—przodownika konnej policji, * 
który drugą stroną Alei, od banku handlo- 
wego, przeprowadził „en carriero“ patrol po- 
licji konnej do prezydjum policji poprzez ze- 
brane tlumy. Wszczynający sią popłoch u- 
spokojono szybko. Ofiar nie bylo, dzięki 
szybkiemu rozstąpieniu sią atakowanych, któ- 
rzy uczynili wolny przejazd wśród morza 
glów dla jadących dwójkami policjantów. 
Komisarz ludowy Rżewski ukazał się 
na balkonie, rzucające uspokajające słowa, po~ 
czem natychmiast wysłano delegację do na- 
czelnika policji Zbrożka z żądaniem ukarania 
wiunych zajścia, 

Pochody w zupełnym porządku zostaly 
rozwiązane. 
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Na skutek interwencji komisarza 1u- 
dowego A Rżevskiego, w sprawie niewła- 
ściwego zachowania się dowódcy oddziału 
konnego, w dniu 16 lutego r. b. podczas 
pochodu bezrobotnych, naczelnik policji 
państwowo-konunalnej p. Zbrożek wydał 
rozkaz nr. 74 nastepującej treść: 
„Rozkaz nr. 74, 16 lutego 1019 r. 


Sierżant konnego oddzialu Roman 
Rajpold za niewłaściwe zachowanie się 
w dniu dzisiejszym podczas pobytu dele 
zacji robotniczych u komisarza ludowego 
i wydanie rozkazu przemarszu w palopie 
przez tłum=z dniem dzisiejszym zastaje 
usunięty z zajmowanego stanowiska i skre- 
ślony z listy fuukcjonarjuszy policji. 

Naczelnik policji (poup.) B. Zbrożek. 
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TEATR POLSKI (Cegielniana 63) 
pod dyr. Franciszka Rychłowskiego. 
Włorek, dn. 18 lutego, 1) yyWarszawianka' 
piesń z roku 1831 St. Wyspiańskiego, 2) „,,Sę= 
dziowie** (premjera), tragedja w 2-cy aktuch 

St Wyspiańskiegu, lież, K, Tatarkiewicz, 


Wiadomości bieżące. 


Pomoc dla bezrobotnych. 


W sobotę o goiz, 6 1 pół wieczorem 
w maristracie odbyło się posiedzenie 
członków komitetu opieki nad bezrobote 
nymi. Przewodniczył delerat ministerstwa 
pracy na Łódź inż, Adolpb. Ofczytano 
sprawozdanie Biura Centralaneco za czas 
od I-go do 15-90 lutewo. z którego przy- 
taczamy nastepujące dane: 

W okresie z tym wizytował komitet 
łódzki delegat ministerstwa pracy i opieki 
społeczuej p. Falkowski, Zarządził on 
przerwę wypłat bieżących, polecił nato- 
miast wyrównanie wszystkich zaległości 
zapomogowych do dnia 26 stycznia. Biuro 
Centralne sporząłziło sprawozdanie za 
czas od 1 stycznia do 58 lutego i prze- 
słało je do Warszawy z dowodami na 
ozsólną sumę 4.397.861 mrk., z czego na 
komitety zamiejscowe przypala 1,427.637 
mrk, a na łódzki komitet 2.971,224 mrk. 
Od 5-go lutego komitety zamiejscowe u= 
stalą wydział w specjalny okreg. Na 
poczet dalszych wypłat została przyznana 
komitetowi łódzkiemu zaliczka w sumie 
2,000.000 mrk., Na tej zasadzie biuro cen- 
tralne postanowiło wznowić wypłaty w 
poniedziałek 17 lutego. i 

W czasie sprawozdawczym odbyło 
się kilka konferencji x przedstawicielami 
związków zawodowych i kooperatyw, ce- 
lem zebrania materjałów potrzebnych do 
ewentualnego przejścia do wydawania 
zapomóg w naturze.* 

Większość delegatów wypowiedzioła 
się przeciw zamianie zasiłków gotówko- 
wych na żywnościowe i uchwaliła, że 
gdyby, ewent. rząd, nie licząc sią z po- 
wyższą opinją, postanowił przejść do za 
pomóg w naturaljachy/ to kooperatywy 
slużyłyby pomocą komitetowi, dopiero 
wtedy, gdy będą naeromalzone dostate- 
czne zapasy produktów i zapewniona 
dalszą ich dostawa. 

W sprawie przekazanych komiteżowi 
dla bezrobotnych przez inż. Wojciechow- 
skiego materjałów bławatnych i odzieży, 
Biuro ceutralne zostalo komisją zapoimo- 
gowo-rozdzielczą, która uchwalila doko- 
nać następującego podziału: część ubrań 
potowych, chustek j obuwia przekazać 
miejskiemu schronisku dla bezdomnych, 
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„materjały oraz pozostałe ubrania i obu- ' 


wie przesłać prezędjum policji do podziału | 
między jeńców wojennych. Sprawozdanie 
przyjęto, pozatem omawiano wniosek inż. 
ikon, Brandta o uruchamieniu fabryki. 
Wniosek ten wywołał ożywioną dyskusję, 
w której cłównie przyjmowali udział o- 
beeni delegaci Ministerstwa pracy i Mi- 
nisterstwa robót publicznych. 

Kiedy przystąpiono do głosowaniś 
nad tym wnioskiem, wyłoniła się kwesja, 
czy wogóle komitet w obecnym jego skła- 
dzie jest prawomocnym. Wobec tego 
głosowanie nad tym wnioskiem odłożono 
do następnego posi dzenia, 

Wybrana została komisja, która ma 
sprawdzić mandaty członków komitetu. 

Na wniosek inż, Szeufelda postano- 
wiono zwrócić sią do ministerstwa z 
prośbą, aby polecono zarządowi kolei w 
Łodzi sprzedać ze swoich zapasów kotla- 
rzom tutejszym odlewniom, które zatrud- 
niają okolo 600 robotników. W przeciw- 
nym razie odlewnie będą zmuszona za 
wiesić pracę. 


Zakup pożyczki państwowej. 


Związek pracowników handlowych i biu- 
rowych m. Łodzi (Kościuszki 21) zakupił pe- 
łyczkę państwową na sumę 30,000 rb, 


Rejestracja strat wojennych. 

Stowarzyszenie fabrykantów i kupców 
m. Łodzi opracowu:e deklaracje swoich człon- 
ków, dotyczące rejestracji rekwiyycji, doko- 
nanych przez władze okupacyjne, celem gru- 
powego zgłoszenia pretensji w wygziale reje- 
stracji strat wojennych. 

Ostateczny termin przyjmowania zgło- 
szeń tych upływa 28 lutego r. b. - 


Pożyczki ną nieruchomości. 

Na sobotniem posiedzeniu władz połą- 
czorych Towarzystwa kredytowego m. Łodzi 
przyznano nowych pożyczek na nieruchomo- 
ści łódzkie na sumę 300,000 rb, 
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Teatr Polski. 


Jutro Teatr Polski po raz pierwszy wy- 
stawia „Warszawiankę* i „Sędziów* Stani- 
slawa Wyspiańskiego z pp. Arkaw nówną, 
Dunin-Rychlowską, Zbikowską, Bogusławskim, 
Pilarskim, Rychlowskim, Fatarkiewiczem, Tar- 
takowiczem i Wiśniewskm w głównych ro- 
lach, 

Nowe oryginalne dekoracje przygoto- 
wuje utalentowany artysta-malarz p. B. Le 
chowski, reżyseruje K. Tatarkiewicz, 
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„IX Symfonja*. 
Na dzisiejszym koncercie symfonicznym 
pod dyr. Br. Szulca wykonana bedzie nie- 
śmiertedda „EŃ Symfonju* Deothovars z udzia. 


łem zwiękazdnego chóra Tow. śpiswaczażę 
„Hazomir”, przygotowanego pod dyr, 8. Zr! 
berca, oraz najwybitniejszych artystów opery 
warazawskiej w osobach: Comte-Wilgocziej, 
Leskiej, Dobosza i Rechtlebena, Ogółem w wy- 
konaniu Symfonji tej weźmie udział przeszła 
125 osób, 

Bilety w kasie Sali Koncertowej, Dzieł: 
na N 18, 


Na „Samopomoc* uczniowską. 

Na korzyść „Samopomocy* przy gim 
nazjum polekiem Tow. „Uezelnia* odbędzis się 
dnia 25 b. m. w eTatrze Polskim przedste- 
wienio, 

Grana będzie sztuka z czasów powsta- 
nia 1863 r. pod tyt. „W górę serca* Do- 
minika, 

Zarząd „Samopomocy* ma nadzieję, $s 
szerokie koła publiczności naszego miasta do- 
pomogą tak pożytecznej instytucji, jaką jest 
„Bamopomoe*, przybyciem na wspomaiąde wi- 
dowisko. 


Z żałobnej karty. 


Š. p. Wiktor Gomulicki. 


Onegdaj zmari w Warszawie na ciężzą 
chorobę serca jeden z najwybitniejszych pè 
aarzy polskich, Wiktor Gomulicki. 

Urodzony w r. 1850, po ukończenin siii- 
djów prawnych w Szkola Głównej warszaw= 
skiej, $. p Wiktor Gomulicki rozpoczął ewój 
znwód literacki od drobnych poezji pomie- 
szczanyeh w rozmaitych czasopismach, żar 
stępnie poświęcił się dziennikarstwa i bý 
kolejno współpracownikiem „Przeglądu Ty- 
godniowego*,  „Kurjera Warszawskiego“, 
Wieńca*, „Kut. Codz.*, „Tygodnika Hlustro= 
faanego* it. d. Ją 

W pismach tych pomieszczał poezje, po 
wiastki, nowele, artykuły estetyczne, Oraz 
przekłady z Wiktora Hugo, Musseta, Heine- 
go i innych. Oddzielnie wydał pokaźną ilość 
tomow i tomików, zawierających bądźto pas- 
zje, bądź teź nowele, studja estetyczne, szki- 
ce z podróży i t. d. 

Oto garść tytułów: „Kolorowe obrazki*, 
„Z Otchłani*, „Księga piesni“, „Co się po 
doba dziewczętom*, „Obrazki prawdziwe*, 
„Przy słońcu i przy gazie”, i „Róże i Osty”, 
„Złote ogniwa“, „Obrazki weneckie“, „Biełę 
sztandar“, 

Pisał niemal do ostainich chwil swego 
życia, utwory jego tehnęły ukochaniem szcżyt- 
nych ideałów. Ostatnią książkę, wyda 
przed rokiem. poświęcił piąuna Warszawy 

Cześć jego pamięci: | 
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Zajście w gazowni. 


Onegdaj o godz. 9 rano, robotnicy ka 
lisktej gazowni zwrócili się do dotychczase= 
wego dyrektora tejże p. Grubera i nowe , 
mianowanego przezeń dyrektora p. Vogla, z. 
kategorycznem żądaniem natychmiastowege. 
opuszczenia gazowni. Gdy p. Gruber wzbra= 
niał się to uczynić, zaś p. Vogel grozić 
nawet rewolwerem, robotniey rozbroili tege 
ostatniego, poczem, wziąwszy. obu pod ręce, 
wyprowadzili ich z gazowni, edprowadzająć 
aż do Nowego Rynku przy odgłosie „kociej 
muzyki*. Na Nowym Rynku robotnicy 28 


_ powiedzieli obu dyrektorom, aby nie poka-* 
| zywali się wię-ej w gazowni, poczem 


ich, nie czyniąc im żadnej krzywdy. 

Usunięcia obu dyrektorów, a zwłaszczą 
p. Grubera, z gazowni, domagali sią robot- 
nicy już od 8 miesięcy, zarzucając mu bras 
talne postępowanie z podwładnymi podozas 
okupacji niemieckiej. 

Wczoraj wieczorem zjawiła się w gë- 
zowni komisja cywilno-wojskowa, która prze- 
jęła chwilowo zarząd gazowni. 

Według wszelkiego prawdopodobieństwa. 
dyrektorem gazowni mianowany zostanie inż. 
Olszewski, którego kandydatura jest bardzo 
dobrze widziana wśród personelu gazowni. 

W związku z powyższem zajściem præ- 
cownicy gazowni ogłosili oświadczenie na- 
stępujące : 
M Hinten zaąwiadamiamy mieszkańców 
m. Kalisza, że po usunięciu nie'ieckiege 
zarządu miejscowej gazowni, powierzynsmy 
czasowo kierownictwo fabryki długoletnieme 
majstrowi tejże, p. Mieczysławowi Łągiew= 
skiemu, i że użyjemy wszelkich sił naszych 
i starań, aby zapobiedz zapowiedzianemę © 
przez były zarząd gażowni brakowi gazu, 
który bylby tylko wynikiem jego złej woli - 

Delegaci Rcbotników Gazowni < 
J. Zarnecki, J. Wersocki* 
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Nienfność bolszewików. 


—— 


Z Petersburga donoszą, te 27 styemnie 
ma plenarnem posiedzeniu sowjetu peterslqt- 
skiego Zinowjew w dłuższem przemówieniu 
omawiał propozycję koalicji eo do konferencji 
na wyspach książących,. Mówił on m, in: 

„Towarzyczeł Wiadomem wam jest, ża 


en za m 


to tak zwana konferencja pokojowa odbywała 
se w Paryżu w ciągu dwuch tygodni, Ale 
niema tmn ani jednego przedstawiciela ludu, 
sq tylko bankierzy i burżuazja, jak równioż 
przedstawiciele wielkich mocarstw, i oni ta 
chcą kierować losami świat" Pierwszo py- 
tonie, nad którem się ci bandyci zastannwiali, 
dotyczyło Rosji. Wedlug tych panów, panu- 
je n nas straszny nieporządek, z którym trze- 
ba skończyć, 

Jeżeli wziąć pod uwagę, że wojska so- 
wietów zajmnją Uralsk, Orenburg i Szen- 
kursk, to stuja się zrozumiałem, dlaczego an- 
glo-amerykańscy kanitaliści czynią pod adre- 
sem Rosji propozycje pokojowe. Zapraszają 
oni wszystkich przedstawicieli Rosji i Syberii 
na wyspy książęce. Ale my nie znamy in- 
nego rządn rosyjskiego, prócz sowjetów, 

Koaljanci, nie mogąc zwyciężyć potęgi, 
sowietów, chcą zastosować podstęp. Chcą oni 
osłabić masz opór, ale nam nie wolno mieć 
zaufania do wilka w owczej skórze. Przeciw- 
nie, uważamy, że powinniśmy posłać naszych 
przedstawicieli na wyspy książęce, ale tylko 
po to, aby zmusić tych panów do zrzucenia 
maski, Nasi delegaci pokażą im, jaką war- 
tość przywiązujemy do tego spotkania, Tedą 
oni pertraktować tak, jak nasi przedstawicia- 
«le pertraktowali w Brześciu Litewskim, ale 
ani na chwilę nie przerwiemy oreanizncji ezer 
wonej gwardji i naszej olenzywy, rozwiiają- 
cej sią zwycięsko na wszystkich frontach. 
Rząd sowietów nie złoży broni*, 

Na zakończenie zapewniał Zinowjew swych 
słuchaczów, że rewolucja wszechówiatowa nad- 
chodzi i że międzynarodowa burżuazja stop- 
niowo, ale stąle słabnie. 
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Jak aresztowano Radka? 


Dzienniki doniosły w tych dniach, że! 


feđen ze znanych przywódców bolszewików 
rosyjskich, Radek, został znaresztowany w 
Berlinie. Aresztowania dokonał policjant kry- 
minalny, który oddał go w ręce wojska, a to 
g kolei rzeczy odstawiło cennego aresztanta 
do władz sprawiedliwości. Osadzono go w 
więzienin śledczem w Monbicie. Przyznał on, 
że nazywa sią Radek. Na pytanie, dlaczego 
przyjechał do Niemiec, odpowiedział, że za- 
wezwała go depesza, wysłana przez Ryszarda 
Millera i Molkenbuhra. 

Obecnie gazety berlińskie zamieszczają 
bardzo ciekawe szczegóły z życia tego „bo- 
hatera”, 

Po stlamieniu powstania spartakusow- 
ców wrócił Radek do Berlina, zniknąwszy 
aprzednio na 10 dni. W tym czasie był on 


lutego r. b. 


Rokicińska 
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sach dla terminatorów. 


nach od 6—8 wieczorem, 


Stowarzyszenie 
í i Kupców m. Łodzi 


opracowuje deklaracje swoich członków, dotyczące rejestracji rekwi- 
zycji władz okupacyjnych, celem grupowego zgłoszenia pretensji w 
Wydziale Rejestracji Strat Wojennych, 

Prosimy wszystkich członków, którzy otrzymali lub otrzymają 
zaproszenie, © punktualne zgłoszenie się do Stowarzyszenia w wy- 
znaczonym w zaproszeniu terminie. 

Ostateczny termin przyjmowania zgłoszeń upływa dnią 28-go 


Licytacja na drzewo. 


Dnia 22 lutego r. b., o godz. 10-ej rano, odbędzie się licytacja 
na drzewo, leżące na tartaku firmy A. WAGNER i S-ka w Łodzi, ul. 


Sprzedane zostaną następujące ilości: 
około 1660 m. drzewa tartego i 


Informacji o warunkach licytacji udziela Biuro Państwowej In- 
spekcji Leśnej w Łodzi, ul. Zawadzka 5. 


Łódź, dnia 16 lutego 1919 r. 


OGŁOSZ 


Na mocy decyzji Rady Szkolnej Okręgowej m. Łodzi wzno- 
wione zostaną z dniem 1-go marca r. b. lekcje na polskich Kur- 


Zapisy uczniów przyjmowane będą w lokalu Kursów (Średnia 
nr. 14, szkoła nr. 21), począwszy od dnia 17-go lutego, w godzi- 


w Wiednia I przywiózł stamtąd do Berlina 
wielm przyłaciół, zwolenników a i swoją se- 
kretarką znaną już w kalach austryjackich 
komunistów kobietę. Radek był bardzo 
ostrożnym i pośmierci Tiebknechta i Róży 
Luksemburg unikał rozgłosu, 

Policia dowiedziałą siq, że Radek, który 
stale otrzymywał z Rosji pieniądze, po śmierci 
Liebknechta objął dowództwo nad komuni- 
styczną partją w Niemczech. Zmieniał on 
prawie codziennie mieszkanie, aby zatrzeć 
wszelkie ślady. Najlepszym dowodem do 
jakiego stopnia był on ostrożnym, jest to, 
że nosił stale przy sobie małą apteczką 
z najprzeróżniejszemi truciznami. Nienfność 
jego była tak wielka, ż6 po spożyciu jakiej- 
kolwiek potrawy natychmiast zażywał od- 
trutki, gdyż żył w wiecznym stracln, że jego 
polityczni wrogowie elicą go otruć. Zmieniał 
rownież stale ubranie, krążąc albo w cywilu, 
albo w niemieckim uniformie wojskowym. 

Przed kilku tygodniami zorganizował 
Radek w mieszkaniu jednego ze swych przy- 
jaciół wielkie biuro agitacyine. Występował 
on pod nazwiskiem dra Freunda, lub dra 
Merkera I dawał do zrozumienia, że gaiety 
jest jnkim$ nowym wynalazkiem. W jego 
biurze zbiegały sią wszystkie nici, oplątające 
cale Niemcy. Za pomocą swej sekretarki 
działał on w Bremie, Branświku i Weimarze. 
Jego dzielem bylo utrzymanie związku spar- 
takusowców w Weimarze, Radek utrzymy- 
wał staly kontakt z przywódcami spartakn- 
sowców. Za aresztowanie Radka wyznaczono 
20000 mk. nagrody. e 

Sumę tą miał otrzymać ten, komn sią 
uda wykryć mieszkanie poszukiwanego, lub 
podać szczegóły, wiodące do osadzenia go 
pod tlueczem. Po dluższych bezowocnych 
poszukiwaniach ndalo się nareszcie jednemu 
z agentów kryminalnych wyśledzić, kiedy 
Radek zwykł pracować w swym biurze, 

O godz. 4-ej po poł. zatelefonował 
agent do pulku Reinharda, że Radek wlaśnie 
wszedł do swego binra I można go zaaresz- 
wać, Natychmiast oficer i 6 żolnierzy udalo 
sią pod wskazany adres, Po obstawieniu 
wszystkich wyjść przez oddziały wojskowe, 
patrol wkroczył do gmachu. Radek znajdo- 
wał sią z sekretarką w swym prywatnym 
gabinecie, Był on bardzo elegancko ubrany. 
Agent kryminalny podszedł do niego i po- 
wiedział: „Pan jest Karol Radek. Aresz- 
tują panal* Zagadnięty zbladl i zaczął 
twierdzić, że zaszła tutaj pomyłka. On jest 
doktorem i nie ma nio wspólnego z poszu- 
kiwanym. Kiedy sią jednak agent nie dawał 
zbić z tropu i zaaresztował również sekre- 
tarka, Radek zupytał: „Czy ręczy pan za 
moje życie? Czy mogę mieć nadzieją, że 


PZWL 


Fabrykantów 


ZARZĄD. 


okrągłego. 


Gustaw Buseck=Busecki 
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Inspektor lasów państwowych. * 
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y|o2—3-ch pokojach z wszelkiemi 


BA |p. A. Podwińskiego, 


Fedaktor, I wydawen Xarczti Sache. 


* 


—— —— a mean z w w. WADE APR A OO 


nio mi sią po drodze nie stanie?* Oficer 
przyrzekł mu ealkowitą ochroną. Wówczas 
Radek wlożył eleganckie futro i został od- 
wieziony w krytym automobilu, zaopatrzonym 
w rewolwerowe armatki, aby bronić zaaresz= 
towanego przed ewentualną napaścią. 

Wszystkie, znajdujące się w tym domu 
osoby również znaresztowano., W biurze 
Radka znaleziono masę druków 1 papierów 
bolszewickich, z których policja dowie sią 
napewno wiele szczególów © przywódcach 
ruchu wywrotowego. 


Wiadomości polityczne, 


(esl — ralhs 1 mardim. 


Dziennik „Te demokrat* wychodzący 
w Delmont wyraża sią w nastepujney spo- 
sób o czechach: Najchciwszym z narodów 
są chyba czecho-słowacy, ale odegrali oni 
podczas wojny tak wspaniałą role, że 
człowiek waha się przedtem by ich za» 
drasnąć, Jednakże jest rzeczą zrozumialą. 
ża nie mocli oni w ciącu jednego dnia 
pozbyć sią tezo ducha szatańskieco, ja 
kim była przesiąknieta administracja Mabe 
sburgów i przejąć się duchem zasad Wil- 
sona. Tylko przez zastosowanie u siebie 
swobód pozbędą się oni zupełnie tej po- 
zostalości, 

Artykntł w dalszym ciągu wytyka, że 
czesi zbyt wiele cheg anektować ziem 
niemieckich i oświadcza: Co wiecej, zabie: 
rają sie oni do zasarnięcia górneco Slin- 
ska, aby zapewnić sobie kopalnie werla, 
uie zadając sobie nawet trudu zaprzecze- 
nia, że jest to kraj polski, 


Ne Memey mają mieć wojska? 


Osobny zastępca Reutera donosi: 
Ameryka domaga się, ażeby niemcom po- 
zostawiono do woli, ile chcą mieć wojska: 
Natomiast mają wydnć tyle materjalu wo, 
jennego, ila doralcy wojskowi eutenty 
uznają za potrzebne. 


nonierencja polojowa, 


Kopferencja pokojowa odbyła 
w piatek w poludnie 3-cią sesją plenaruą. 
W czasie tej sesji odczytał prezydent 
Wilson tekst projektu ligi narodów. Chodzi 
w nim o współpracę narodów i zapewnie- 
nie im pokoju, oraz o ustalenie stosiun= 
ków szczerych, sprawiedliwych I honoro- 


Biuro Elektrotechniczne P. Szule i S-ka 


Łódź, Andrzeja nr. 11 


przyjmuje wszelkie roboty w zakres elektrotechniki wcho- 


dziyce, 


agenturowego poszukiwany, 


ska NM 115, 


m BD 
Maszyny do pisania 
nowe I używane. Taśmy, kalki, stoliki do maszyn. 
Warsztat reparacyjny:. 
Nauka PISANIA na maszynach. 
Łódź, Wólczańska W 37 


A. CHASIHS, 


(róg Benedykta), 


Dr. $. Kantor 


Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i dróg moczopiciowych 


(niemoc ptelown), Leczenie po 
mieniami Köntgena 1 ewlattem 


Piotrkowska No144, 
róg Ekwangelickiej,. 
Godziny przyjęcia: 9 — 2 rano 
10-8 po poł. Dla pań od wi p.p- 

—3 


A ©) pm | 


Potrzebne 


od zaraz 
mieszkanie | 


nowuczesnemi wygodami. Oferty 
pod „L. S.* w admin. „Głosu*, 
50, —l 


A. Sprzedzją 


przekńs na mk. 350, 
akceptowany przez 
Warszawa, 
zyro p. T. Baumgartena, Łódz, 
płatny 1-ro marca 1919 r. Ostrze- 
gam, Że przekaz ten jest niniej- 
szym unieważniony, Uczciwy zna- 


2 ubiona Huszerka 


M 199, m. 14, 
Aiuszerka 


na 84, 


5 | lazen zechce zwrócić go za wy- 


nnzrodzeniem 8. Danżegowi, Łódź. 
Piotrkowska nr. 35. 892—1 


R dOr 23, 
m ra 


Przedstawiciel 


na Łódź do prowadzenia filji biura przedsiębiorstwa 


Oferty szczegółowe sub „Chrześcijanin* do biura 
ogłoszeń Teofila Pietraszka, Warszawa, Marsznłkow= 


Maszynę do pisania 
SŁ. 
ewent. I innego systemu kupię. 

Oferty pol „Maszynę do pisa- 
nia“ do admin, „Głosu* 


Lekarz Dentysta 


michal Gollenharg 


Piotrkowska 124. 


Godz. przyjęć 10—4 pop. 
otsa świąt i niedziel, 


Cotoszema droing, 


Dzielna — 11, m. 25, PE 


Marja Kubicka przyj- 
muje. Piotrkowska 


"Nowakowska mie- 
sBżka obecnie Dziel- 


8. B. Kekie 


kupić w stolarni. 


wych, polegających na prawie międzyn 
rodowym, oraz ua skrupulatnym dotrzy: 
mania traktatu, Prace pokojowe toczą się 
na naradach sekcyjnych, na radzie wy. 
konawczej i w sekretarjacie międzynaro: 
dowym nie ustającym. Każdą ze stro 
rozporząjza na zebraniu delezatów 1 gło: 
sem i nie może mieć więcej jak 8 przed 
stawioieli, 


Japania buduje hażemniit. 


Japoński program budowy okrętów 
przewiduje wybudowanie w czerwcu krążow= 
nika Nagata a w październiku krążownika 
Atu, oba © pojemności 40,000 ton. 


—— 


Na Polski Skarb Narodowy. 
(Złożono w redakcji „Głosu Polskiego“) 


Ueczenice 8-klas. gimnazjum R. Sobolew 
skiej złożyły 235 mk. 9 koron, 
80 kop. srebrem,- l mk. 62 fon. miedzią, 
3 rb, 42 kop. miedzią, 15 mk, 50 fen, srebr 
i 10 monet różnego rodza ju. 

Oprócz wyżej wymienionych ofiar neze 
nice tejże uczelni w dmu 11 lutego r.b, zło- 
żyły na tenże sam cel do kasy powiatowej 
w Łodzi następujące ofiary: mosiądzu 1 kilo 
206 gr., medzi 60G gr., Żelazko mosiężne 
dziecinne, 1 tlaszka polową aluminiowa wagi 
150 gr, 4 srebrne medale, 4 miedziane mo- 
noty wagi 385 gr., 4 monety polskie zepsute, 
2 monety niderlandzkie, wagi 3 grą różnych 
przedmiotów srebrnych 161 gr., zlotych przed. 
miotów 5 i pół gr, 1 zegarek srebrny; mo 
nero ausr, 14 hal, a 0:60., mk, 0,8 fon, 


Ofiary 


złożone w „Głosie Polskim*: 
Na „Kroplę Mieka*, 

Zamiast kwiatów s okazji zaślubin p. 
Marji Urinbanmówny s p. Wacławem Gold 
bardem—Tda Merszberżanka 5 mk, 

Na trepy dla na Pak Re dziatwy szkoły 
żydowskiej Nr. 25, 


Zamiast kwiatów -ną urodziny kierow 
niczki p. Gabryeli Peltynowej— personel nau 
czycielski 21 mk. 

—— 


ją sprzedania lub wydzierżą« 
M wienia mleczarnia, egzystu- 
jaca od 10 iat Oferty do admin, 
„Ułosu* pod „Mieczarnia* 


ù > języka polskiego 
aauczycielii 1 Pistoni posae 


kuje szkoła, Dluga 31, Kancela- 
rja otwarta od 4—6 pp, 833—3 
geografji, łnoiny 


etczycielki uraz rysunków — 


poszukuję szkoła, Dluga uf, Kan- 
celarja otw. od 4—6 pp. £34—3 
$ inio do sprzedania nowa 
akazyjnie maszyna „Singera“, 
kryta i palto w dobrym stanle, 
Piotrkowska 261, m. 28. 769—3 


Okaz ina sprzedam: koncerta- 
yi wy lortepian Seilera, 
dywan wielkości 7 X 4 l, dwie 
kołdry plikowe. Wiadomosć — 
Piotrkowska 132, m. 23. 755-3 


od zaraz, dobrze ob- 
Potrzebna znajmiona w swym 
fuchn, zdolna chemiczarka do 
chemicznej pralni H. Szulca, ul. 
Wschodnia 57, 750—3 


411-3 


1989-8 


x ją motoru elektryczne- 
Poszukują go nowego lub uży- 
wanego w dovrym stanie, o sile 
10 lub 5 H. P. Olerty składać w 
admin. „Giłosu* pod „Motor* 

843—2 


z paskarstwemi Za 7 mk, 

Precz DIAEA NON skórą 
imit, zeluje zaklad podzelowniczy 
„Eriag”, Piotrkowska 183, | pię- 
tro, front, Tamże gotowe obuwie 
po cenach fabrycznych, 555-2 
Pokój duży, eiegancko umebio- 
j wany, % wsżeikiemi wy- 
godami, potrzebny zaraz, Okoll- 
ca—centrum, Ulerty składać w 
adinin, „lilosu* pod „Inspektor 
il Oddzialu* 539 - 5 


Ważna dia modystek, Grolina 
u 100 em, szerokosci pa 
6 mk, arsz, poleca Bruno Rusen- 
berg, Piotrkuwska lud.  7ə2—6 
i paszport niemiecki, 
Zgubiono wydany w Łodzi, na 
imię Władysiuwa Piechowicza, 
z bil 3 
Jqrn paszport rosyjski, na 
Ljubio 0 imię Barbary Luba- 
siuskiej, wydany w Nuwo-Radom» 
sku, oraz 15 mk, 76—3 


ją karto paszportową, 
Lgub.o 0 wydaną w Ludzi, na 
imię Wawrzynca Gubiec. /59—3 
paszport niemiecki, 

Lytd.ono wydany w Lodzi, na 
imię loka Wola Parzenczewskie- 
Ku. 186—8 


8.9 - 6 


Wood" 


691 —5 


różne meble no- 
we i używane, 


473—12 


8.1-8 


NEN IL E E E, 
e a do szycia do Bprze* 
najtaniej można 6 Maszyn dania, Magazyn kone 


lekeji damskiej, Piotrkowska 03%, 
59 —2 


| 2 FACT 


1(865—.5 


29 rubli ` 


